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Wągry a traktat Orzełki.
Warsrawa, 30 l̂ pca- 

'K iiry e i W arszaw ak ti donosi:
Od jednego z ipolftŷ ków, który ipowócil 

łych dniac-h z Wiednia, dowiadujemy się. że 
aarowuo usttjpieire prezesi ndnistrów’ Seidlera, 
jak obeene stanowisko rzedli arstryackiego wo
bec tajnego traktatu brzeskiego (jpc^strzyima- 
nie podziału Galicyij było wymykic-ni wpływów 
węgieiskich, w  tym przypadku zgodnych ze 
Stano wis Idem galicyjskiego Kola pofekieffo. — 
Porozumienie to polsko-t.ęgiarskie poaLawa w 
dane> chwi.i wagę pierwszorzędną.

1 ętm nnioto pasła Teuffa.
ftdłetonwn),

Wieaeń, 2 Si cynia.
P 0 3 . T e u f e l  wdrożył rokowanie z ipcwny- 

nu posłami i działaczami politycznymi' celem 
teałtrżenia osobnego iSiironnidtwa. |Stron,nic,tJwo 
to bodzie sie nazynralo j.niemiecko-auetaya -̂kie 
stronnictwo ludowe*. Program swój ogłosi to 
stronnictwo w jesieni.

■ Ukraina na wypadek wajny.
Kijów, 2 sierpnia.

Jeden z dzienników tutejszych), oana-wiająo 
Biprawę wskrzeszenia wschodniego frontu bojo- 
wogo, zaznacza, (że Ukraina na wypaaek, rdy 
by byra zagroz >na pfze« Koalicje nrzedy. nie- 
mleoką, musiałaby domagać sie uznania jej sa- 
OłodzielnoSci i neutralności. Gdyby *1x> nie przy
szło do skutku, mnisia laby l^kraina staną ć po 
Btrvnie mocarstw centi-ainyoh, ażeby bronić 
»wo ej niezależności. Pismo owe wzywa llorai- 

3 mocarstwa centraimes arżeby jui teraz po
czyniły odpowiednie zarządzenia;.

Postępy Cze*5hn-§łowak&w.
jT«Wone«l

Wieleń, 2 sierpnia. 
isZuiU donosi z Bazylei:
'"Basic-r Naohrichten* doudaduyą się .ze Sztok

holmu., r/e brygady czes-:o-słowacl de wykona
ły atak ula Symbirsk przj' użyciu dużych sił i 
bardzo licznych karabinów maszynowych. Woj
ska generała Dutowa obsadziły dnia 19 llpca 
Jekaterinburg i połączyły się z brygadami cze- 
sko-słowackinii Wojśka sowietów znajdują, się 
v.- odwrocis

J . f f ?  0  (liilPtlflKśCil W  R O Jil
4 (Teiofo&eml.
/. 1 Wiedeń, 2 sierpnia-.

tvK. F r. Bresse* donosi z Berlina:
(Rosyjski anAuador w Berlinie Joffe oświad

czy! wobec współpracownika »Vos3isoke' Zei-

feząd1 rosyjski potępia wcze4kic zam3.chy te- 
tyczn^ <, w  szeizogólności ‘żamncb na kr. 

(MinbacKa i generała Eiohhoma Śledztwo, 
<ro®on& przez rząd rosyjski, wykazało, że 

spr y  zaiiuacJni na generała Eiokhorna prze ■ 
wywali Osla-tnio w Kardeu, ipoczem (dalszy ślftrf 
ioŁ (pobytu zaginął. Pząd rosyjski zwrócił się 
tedy do irząie' niemieckiego z rarośbą, aby za- 
rządiz-i pościg za sprawcami na Ukrainie.

O stosunkach zdrowotności w Rosy i oświad-
»zył Joffe, że wyipadki cholery s ą  coraz rzad
sze.

.,^T sprawie brygad, ezesko-słowaakich wjrru- 
. 1, -z.tipiśUywahie, że akcya Czecbo-Sło wa- 

, T1!® P^cdstawia igroźnego niebezpieczeń-
‘ ‘ ■ brygady lozesko^słowackio są zbiorowi 
laem rozmaitych czynnik ów, których '-jednoli- 

SK-cya jest niemal ■wyklucizona. W najbliż- 
^ im  czasie organizacya ta rozpadnie się pra- 
pdOf>cd:Oibnie zupemie.

Aiesztow^ariia vv Kijm^ie.
(lal«ioaem.>,

W .rdeń, 2  s i e r p n i a  

* '‘•Reichspost* donosi z Kijowa-:
.Rząd uwięził -wydutnych (>r.zedstawieieli sfron- 

roctwa -s-ocyaln o-rewolu cy.j 11 ego, miedzy inny- 
byłego ministra wojny 1'tljuu-ę. Uwięziono 

^wnież monarchistę, pochodzącego z Odesy,
^ehkana.

Uwięzienie O o i k i e y a .
[Teicfcccre).

\\Iedeń, 2 sierpnia. 
'»ZeiŁ« donosi z Berlina:
»Kreutz Zeiturgc donosi z Petersburga: 
Komisya śledcza, wydelegowana przez' bła

dze sowietów, zarządziła po poprowadzeniu 
doc-hodzeń uwięzienie Gorkiego

i-*
n  lenrt o sprawis C a łlW i
-Tjr (.jieliiionerei.

Wiedeń, 2 sierfmih, 
»N. W.. TagblakU donosi z Borna:
W procesie Cailk.nx’a mistąpil zwrot baidzc 

naiżmy. oprawa jn-zerazana będzie prawdopodo
bnie najwyższemu try^aunałowi eądoweiii/u  ̂ u- 
tworzonrmu z łona senatu. Ostateczna, docyzya 
zależy oia OIe»men ĉa.u’a ktorr jednakże będzie 
musiał wstąpić pod naperem OipinM puibliicznej.

Gdy sprawa Caillaux’a dostanie się ostatecz
nie przed najwyższy'' t.yibunał, iwow-czas czeku 
Igo niewątpliwi0 jedynie kara dyscyplmama.

Wafka przeciw wejnie.
fiełefoEMrii

Wiedeń, 2 SSrpnia. 
wAdbeżlcs- Zeiłung* pisze, omawiając uchwa

łę socjalistów rranciuskicJ]:
Oibo>k nieanieckiej soc.yialnej demoforaeyi jest 

francuskie stiormićtwo socyalno-demoikrałyctz- 
ne najważniois.zą i naiipotężnie-jszą gałęzią mię
dzynarodówki, Zwycięstwo Longueta. naluży te
dy uważać za ąwa jdziwo ziwym-ięstwo rn-chu 
imięizyn a rod o wogo. Okazwie się, że francuscy 
i niemieccy ą«oietaryusze zbliżają :.ię u docz- 
nie i że podać sobie obcą rękę ponad nowy »trze- 
ieckio. Robotijicy fracuscy i nEndeccy chcą 
.ptiiawo-Jzlć wspólną wralkę przeciw wojnie al za 
pokojem. 'Pokonać naturalnie loędzle trzeba je
szcze wielkie trudności. Ohio strony nie dowie
rzają sobie jeszcze wzajemnie. W każdymi rade 

.uchwala socjalistów francuskich oznacza, wa
rany krc-k ku porozumieniu się mas robot,ni- 
tcizyćh. Liczyć nałoży się toż a faktem, że so- 

. cyaihści francuscy 1 to nawet (d, (którzy po
wzięli ostatnią noiiwalę, nie .pragną pokoju za 
każdą cenę, jeżeli jcanaklże -czwórpizynncrze 
zaofiaruje pokój, możliwy do przyjęcia, wtedy 
proleta-ryait francuski sprzeciwi się odrzuceniu 
tetj propozycji,

-Wiedeń, 2 sierpni r. 
»N. W. Tagblatt* donosi a Zui-rycłiu.
»J-omuxal des Debats* pisze:
Beapośroduini skutkiem uchwały7 socymlistów 

francuskich będzie wzmożona akcja niarla-meu- 
twna przeciw wejnie i za polio jem kompromi
sowym.

Wiedeń, 2 sierpnia.
N. W. Tagbliitt* donosi z Berna:

Uchwała socyalistów franicnsiki-ob wywołała 
w-elkie -zaniepokojenie w ijmasie framu siki ej. — 
Uchwała., zapowiadająca- .odmówieni© kredy 
fów, nie oznacza wprawdzie niebezpieczeństwa 
bezpośredniego, może jednakże wpłynąć uje
mnie na nastrój .wśród mas. Uchwala socjali

stów orzekiA, żo rraneya w'alczy w obronie ce
lów i(iipc rya 1 istycznyoh, czego szeroki© masy 
łudaości spo-kojnie pominąć nie mogą.

PsiMi o peliiż? lleyd [ « ’afiiiE§ia
Bazylca, 2 sie-rimia. 

(i-Kat.iojm.lzeitun.g* przy^uosi naistępujacą sen
sacyjną pogłoskę z Kopenhagi:

>'Rxtrablad.et« (podaje Gustyni diul-dem po
głoskę, jakoby międzynaroci-owc Kola pacyfi
styczne usilni© pracowały nad utworzeniem 
Tn-oż'Lwcś?.i podjęcia rokowań pokojowych, a to 

:en s';x)sób, że Lloyd Georg© nsa pr cybyć do 
■lina. uNbe oliodzi o t-o, aż-eby Lloyd Gco-rge

<uv ■UiJiowitjma * J ^
obecnego położenia sTua-towcgo V y®aie»ione 
koła sądzą, że Lloyd Georg* podjąłby się tej 
misyi i że rząd niemiecki zgodzi się na n:ą.

P ff K im iM  i  M m ,
ffelefor jw>

_ Wiedeń, 2 eicipma. 
s-K. Fr. Presse* . donosi tz Gem-wy: 
Wiadomość, 'że Kierc inki przebywa w Ame

ryce, gest nieprawdziwa, albowiem -Kierenki 
bawi dotąd -w Londynie.

, Z R ady  Stanu.
! ^  Warszawa. 31 lipca.

tNki w-ctzGrajszem posiedzeniu Rady Stan-u 
rozprawiano -w 'dalszym ciągu nad gnojektem 
ustawy tymczasowej o piacy nauczycieli szkół 
publicznych elementarny ch Poprawki do pro
jektu wnosił przeważnie wicemmrszałek SUłiu- 
łowkki-Po-morńki. ,

W toku dyskusji niiiiistor G z i e r z b i c k i  
wyjaśnia, że -rząd .jolki jest skazany na otrzy
mywanie -całego Lind uszu na potrzeby paiis-tna 
polskiego od władz 'okupacyjnych,.

Rada w druigiem czytaniu prayijęł* projekt, u- 
sUwy tymc zaso wej o płacy -nauczycieli szkół 
el ameuta-rny eh.

Zasadnicza ptaca nauczycieli w szkoLcłi e- 
łemenitarnycłi wynosi tymczasowo 1.200 marek 
"olskich TO-ozuie i 5-lelni© dodatki po 130, 2ó0, 
S00 i 520 marek rocznie.

Wojenny dodaUk droży *rdauy wynosi na wsi 
300 m. nocznie, w miastach 420 m. i 540 ul. dła 
nieżonatych, a dla żonatych 540 m , CG0 im i 780 
on. rocznie. "

Następnie tcrczyly *Qę obrady nad -.s-prAwa ml 
‘dotycząe.f-ini gosipodarki lotnej w braju i nad 
sprawą, taksy dla; komorników •sądowych, po
czerń minister 6g>raw wewnętrznych p. Stecki 
udzielił odpowiedzi m  Menpelacye w sprawie 
intearc cwanych w Niemczech i Austro-Węgrzech 
wojskowy tu ł cywili^ cli polskich oraz robot
ników rolnych, I w sprawie bandytyzmu.

FET\CYA W SPRAWIE SUWALSZCZYZNY.
Następ:.re rozpatrywała Rada ipetycyę mie

szkańców zi©ini suwalskiej w sura wie zmieni© 
uta granicy'n ewmętrznej, -oddzielającej -tę część 
Królestwa od reszty kraju. Wniosek w7 tej spra
wie, uchwalony jednomyślnie, -brzmi.

Rada (Statui wizyiwa rząd do poczynienia u- 
silnych staTań o najszylisze przy wóceni© in- 
te-gralnośei (Królestwa Polskiego i zmienienie 
rozporządzeń wyłączających ziemię suwalską i 
t. av,*. tereny »,tap(xwe, wchodzące w skład Kró
lestwa 'Kongi'©,so»vego z kompetencji władz 
ipaiistw-owych połskicii*.

P B JąfE  ZARZĄDU CHEŁMSZCZYZNY'. •
■Następnie dyr. ks Radziwiłł zakomunikował 

co następuje
wc z o raj s z ego o ś w lad o ze ma

za,|x> wiedziałem, że już w najbliższej przyszło
ści będę mógł zakomunikować tej Wysetluei 
lam©, że jedne z zasadniczych naszych życzeń 
iprzez iwiadzo aniStiyaoke-węgierskie zostało u- 
względniene. Otoz już dzisiaj mogę i mam 
prawo ysckioj Izbie zak-omunikować, że ofi- 
cyalnie ẑ-es-taiiśiiiy zawia-domicni, iż południo
we powiaty, które są administrowane przez za
rząd wojskowy austryacko-iwęgierski i któie 
dotychczas -tylko p oi waględeua milita-mym 
zależały od gene-rał-igiibematorstwa ilubełsfkie- 
go, z, (początki e-m roku gospodarczego, to zna
czy już od 1 sierpnia przejdą także ioo do za- 
-rząlu eyiwilncgo i g-ospodarczęg-o wwdn.cz.nie 
,pc. adininis-tracyę g-enerał-gubernatorst-wa łu- 
'bólskieigo (okrzyki: brawo! i burzliwe cklaśki).

^Niecił to będzie «łU szanownych granów i 
również ifHa tj7ch, którzy naogól dość sceptycz
nie ząp.itmją -się na starania i na zabiegi władz 
póldkich, dcw-odem, ze czasami jednakże nasze 
zabiegi są ukoronowane powodzeniem. (Burzli
we ©klaski).

Na tern (posiedzenie -zamknięto.

Wkoń-ou mego

D i m d s l e s i o i }  ę d o l ę e i o  

filo k € la w urieiko p olsisleg o.
tV dniu 2v> lipe.-r minęło lat od chwili, kie

dy z 9 istniejących naówczas guiacd sokolich 
w ĆY ie.kcpoLrce (w IuownocławiiL, Ptotnaniu, 
Bydgoszczy, Szamitulach, Gnieźnie, Ositnciwie, 
I leszowie, Śremie i Kruświcy) oras pierwszego 
gnia-zida na, obczyźnie, w BerJomie, utwouzA-no 
Związek Sokołów YYdelkopolskidi, którego nm- 
zwę dwa lata później, gdy vr myd Sokoła ©- 
garnliać poczęła wszystkie diziełnice polskie za
boru praskiego i wśród wydiodźtwu eońwz głęb
sze .zapiuszczu.ła korzenie, zmâ nifclno na dzisaej 
szą: Związek Sokołów poLkich w pamdiwi© nio- 
nueckiem.

Uoirwailą odnośna zapadła w siedzibie piw  
w3'zogo sokolego gniazda w zal-orze praskim, 
w Ii.ow!”©eławiu, podczas zlotu, jaki się tam od
był w dniu 2, lipca. Na zlot ton przybyli ze 
Lwcww, gdzie tamtejszy Sokół-Mrucae»w w noku 
1892 obchodził 25-lecśe siwego kittniotrla, między 
innemi zasłużony długoletni naczelnik zw ląz- 
kowy, Antoni Durski, i wieild syn kujawskiej 
naszej ziemi, poeta Jan KasipiwwŁ Przy koty 
sce -zatem rodzącego się w iełkopclsKiego Zwią- 
■/nu sic/kolego stali jeden z najwhpij zasłużo
nych sclcolów polskich, waz Y\ dełkopolanin, 
kiórogo imię, jako największego z wispólcze- 
snych poetów, zmany jest w całej Po-Lc.

W  s;klad pieiws»zego zarządu Związku So
kołów woszłi dr Józef Krzj-miński 7. luiomwcla- 
wi-a-, kierownik pierwszego gniazda rficikopul- 
skięgo, jako prezes mecenas Bernard Chmuuow- 
ski jako Avic©i>r©zes, a dalej zasłużony paTry-ota 
bydgosld, śwj utły szewc Kazimierz Gąeze^zc- 
wdcd, -dr Ka-rchowGki. Wiktor Gładjt?iz, Teofil 
Preisa i dr Drobnik z Poznania. 3kład ^ d z ia 
łu 7<wiąziku poraostał niezi neaiionym pmw pół
tora noku. Na nadzwyczajnym zjeździ© dókga- 
tćw 17 lutego 1895 r. pidrw&zy preizes, da* ikrzy- 
miibkii. (złożył urząd, usLąpił z urzędu sekreto, 
r/a dr Kairchowski, a w ich miejsce wybrano 
■preześem mee. Chrzanowskiego, piusibująeego 
godaJość tę do dnia dzisiejszego, sekretarzem śp. 
redaktora Walerego Leblński go, a  wuyreze- 
sem znanego redaktora i' litertuta dr*a Włauy- 
f 1 u\vuTktluki< go. 1-rząd nacizelnilila związko
w ej) pełnił od samego utworzenia Związku 
\Viku»r Gładj uz, którego Krslugi ukoło rozwoju 
gimnastyki u nas porównać móżna z zasługami 
Antoniego Dłuskiego w© Lwwrio. Ze-środkowra- 
nie 'naczelnej władzy sokolej w stolicy Wiel
kopolski wpłynęło Uodatdio na wydajność gwa
ry zwdązkowe-j. A jiraca ta stawiała, sie z toku 
na rok rozleglejs-zą: Związek obejmował już tak
że uTiiazda w Prusach Królewskich, a pows-ta-

-----

wać on© zaczęły również na Śląsku a oorsz li
czniej nh wychooźtwie. Nazwę Związku rade- 
nh.Lio na „Związek Sokołów polskich w ipań- 
stwae niemiecliiem11.
• W r. 1S96 stali na czele Związku mecenas 

’ Chrzanowski, dr YY'rad. Rak-ld, J . Nowioid z 
jG.-titowa, Wal. Lebińsld, T Prei-ss, Wirdor (Jła- 
|Ci>sz, k . Gączerzewicz z Bydgoszczy, dr. Bole
sław Kiysiewicz, Lucyan Osten i Jan Zabłocki 

(Do Związku należało wówczas już 33 gniazd 
-z 2221 ctzłońkaml -

Boizwloju sokolstwa nic już wstrzymać nie 
i zdołało: ani nawinie tonrarzystw sckdficii za 
ip<lityczno, a-ii lrantrola poiLiô ĵrjia nad zebra. 

jcfeCTl, Ml seitld prcccsów i ki'r za niezgłańEa- 
o ie c-aKtików . za udzielanie gimnastyki mło 
-dzieży, za le-kcye jęz\4ia p-oUsldego. Odpadały 

jnnoże jedn-ctJild słabe i tchórzliwe, lecz przy- 
|bywały nowe setki, ba, z biegiem lat tysiące. 
Pod Sztandary sokrde gurnął się zwłus-zezja Ii 
cznie nabotnik polski w Westfalia i Nadrenii, 
znajdując w 'Sokole grunt odpowiedni dla swej 
'iianciiliw«; zi-lrowej duszy.

Z biegiem lat Zwdązek, oibejmujący już gnia
zda od gra lic  Królestwa PoLikicgo poza Ren 
do Lotaryngii, od Bałtyku po granicę południo
wą Nląsna, podzielić musiano na 13 okręgów z 
automomicizinemi wydziałami na, czele. Pirad 
woj rlą liczył Związek około 12 tysięcy człon
ków i bliiioo 300 g-ni izd. Najlejpszjun objawem 
siły jego organ-izacy7jriej i sprawności fizy&i-ncj 
członków by7ł ostatni pamiętny żŁoit ®wią -fkuwy 
w- Unba.uiowie ped I^iEnaniem, który po<d'ziw 
wzbudził w przeszło dresiątce ty islęey w7Mzóvy'.

ftokół pitzeŁnY-yciężył nietyltoo pizecawieńslwa 
ze -atrony włada rtządoiwych, opierając pi? na 
niespożytej sole nanodu, lecz nawet -onojętność 
wLaunego społ-xzeńs-twa To toż w  csfcjtmch 
latach nie było stanu, jaki-by nie mini gont. wy rh 
puzcistawicaeli w szeregach t oikodiich. I>oś pod
nieść, że bu i >owdzie nawet duchowT.y opiekowjal 
■się najżytci7liwrej Cokołem. _ _ ^

Gdyby nie wnejna — pisze j;Dzi< nnik Poznla u- 
shi“ — dwuidzicto ę-ciolccie zwią-zku sokolego 
-*nłe spicdoczeństwio c-bch„dziłoby niewątpliwie 
uroczyście na świetnym zlude w Pocznaruu Dziś 
jednalk, gdy bliizko dwie teiztoae gniac3d tzbu- 
zyki z-awiemcha wojenna, gdy tysiączne, szeregi 

u>kdle petaą służbę w szeregach wojskowych, 
o tulde-m u-ozicizeaiu jubilensziu zwiącikiomago 
miowy być nie może. Jubileusz powimen jednak 

p̂cYłeezeiis-Uvu przypomnieć oofcolstwo nasz© 
p,"zy|puniirieć uairodową j,go wartość, g,C7 ■-.-■■y. 
dlaii ,-szoregi młodej naszej ra^digeneyi t>y pra
ca sodcoła która już od dwóch Mazika łaifc nużyła 
ł i ę  nta, nowo b e z  względu na wyjąitlo^we trudno 
śei, podjęta byc mogła całą siłą dla dobra na. 
iv,Yd-isweąio zdrowia, fizycznego i moralnego.

Sokołom pęfc.fci-ai zasyłamy Życzenia. daiLzoi 
prany, jaik najbardziej owocaej, Czołem!

Kos icył w Siłacz e. S
Najśwkdsz© -telegra-my donoszą, iż 'renrezeu- 

tanci .koalicji -opuścili 'rła.d.ie YY-ołegdę i prae- 
nieśli się do Atobangielska rzekomo ?, tej przy
czyny. Tż nie -czuli się (pewnymi bezpieczeństwa 
u boku rząd o, w7ol>ec którego zastępował inte- 
resa swych państw, YYołogda leży o kilkaset 
kilometrów na w-schód od Pete-sburga, 1 na 
północ od Moskwy, a  jest ważnym węzłom ko* 
lejo wym, gdyż stąd właśnie odgałęzia się io 
lej, -wiodąca nad (białom-orski A ĉłiangie-Lsk i 
łącząca Petersburg z YYĄbo^giem murmańskim. 
Gdy, tuż po zawarciu pokoju brzeskiego, ©pu 
szczały w -lutym 1918 r, poselstwa enfenty Fe 
terhbimg, działały' ra«sei pod węiły weir nie
chęci zetknięcia się z Niemicaani, którzy tam 
właśnie przybywab -dla pertraktaeyj z rządem 

bolszewickim Rozbili namioty w YYołogdzie, 
jako punkcie pozwalającym na utrzymywanie 
bezpośrednich stosunków z koalicją, imającą
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^ 4  ”  K » A " “ ° 0’ i a , ‘ ” 'l e c i 0  -  0<ll' arl *0-
• - - /ai ty sobio ze mmc stroicie, czy co?
— Bynajmniej.
— Jakże się usprawiedliwicie?
—  jftardzo naturalnie: pozwoliłem synowi wy

brać sobie żonę podług własnej woli, co przecież 
jest jego prawem —  a jak wybrał, to wdecie za- 
P( wne. Przyznaję, że nie miałem słuszności. 

ĥc4 e |ię mieszać do jego spraw osobistych, któ-
•Vri? nie rozumiałem i któremi rozporządzać nlo
uńmni prawa. Oto wszystko.
. YYięc ojciec nie może pokierować ożeni©

*-'-r  się syna? To ciekawe. Przecież rodzicom
yni.oi czuwać nad szczęściem swoich dzieci

Rzeczywitcie, wre wszvstkiem, tvlko nie 
r  tern jednem.

- -  S|acz.e8 ^  nic w tern także?
QJ, 1r,;'rizu możemy wiedzieć, czy to będzie 
'że. " i ^ ^ e i c w ,  lub n.ie? Przecież zdarza się, 
szczpśeta î“lce zmuszają dzieci do mniemanego 

Ł w  wialnie wtrącili ff

W o  wiedeieć. co dla mo-

—  Nieprawda, niema nic nad czyste sumienie.
— Podajrzywam w7as, żc posłuchaliście bab

skiego rozumu. v
— I babski rozum bywa niezgorszy, luedj 

mówi prawdę.
— Ale ja żądam zadośćuczynienia za za- 

w7ćd — rzekł już groźnie przybyły.
— Jakicgoż to zadośćuczynienia?
— Chcę, żebyście zmusili swego syna do po

ślubienia mojej córki, jakeśmy to ułożyli mię
dzy sobą

-  Togo nie zrobię i zrobić nie mogę; tu de 
cyduje tylko mój syn. Co się stado, jm. się nie 
da -/mienić — i niema o czem mówić — zakoń- 
czyl gospodarz.
dów-ka ^1^  ^  w5 brana »WecM Maiju“, dzia-

-  - U nas jej ni- zabraknie chleba.
—  Bywajcie zatem -drowi!

kelT Va' ,° ' ~  odP<)wi«dzial c-hlop z Kos-

9 amt :n odszt-uł i sprawa się skończyła 
W kilka tygodni później oubyło si? p.zyzwoi- 

te. dostatnie w-eselisko na Koskeh. Miejscew*  ̂
proboszcz dał młodej parae ślub, poczom prze
mówił do nich wzruszająco

Chociaż gospodarz z Koskeli nie sprzeciwiał

że pr/.ypU57.czaćby można, iż od dawna prowa
dziła takie duże gospodarstwo. Nic nie uszło jej 
oku, wszystko szło sprawnie i gładko, aż i«iło 
było patrzeć.

"Młoda kobieta mi.da usposobienie pogodne. 
Uprzejma dla wszystkich, nigdy rde traciła hu
moru, nie wj buchała, gdy się jej coś me powio
dło, lecz spokojnie przyłożyła ręld, póki nie na
prawiła złego. Pomna własnego ubóstwa, była 
bardzo dobroczynna i hojna dla potrzebujących 
pomocy. Męża kochał" ruulewszystko i była mu 

- serdecznie wdzięczna. Jaąkko dopiero teraz po- 
s znał rzeczywiście, co w niej posi v,U. czuł się też 

nad wyraz szczęśliwy.
Zdawało się, jakoby z przybyciem młodej ko 

biety przybyło też błogosławieństwo niebios, 
gdyż wszystko, co e-ra-z prztrdsiębrano na Kos
keli, udawało się- >& też nmjątók w*zra,stał z ka
żdym niemal dniom; zdawało się, jakoby „bie
dna Maiju“ była aniołem opiekuńczym KoskelL 

Starsza gospodyni kochała syno\vą od pierw* 
szej chwili i żyły z sobą bardzo zgodnie- YV tru
dniejszych sprawach młoda zasięgała jej rady, 
a teściowa traktowali .4, jak własne dziecao.

Jeżeli między synową a teściową panują n v  
prężono stoaumJ, przyczvria bywa zwykle ta, że 
fctarszji go~podyni wyobraża sobie, iż synowa 

.stoi o w i jlo niżej od niej, która pracowała już
się ślubowi syna i przed obcymi nio zdradził sic tyle lat, więc lepiej może wiedzieć, co wyjdzie 
z mezs iOivol ■uen , nie miał jednaK serca dla na dobre gospodarstw u, niż świeżo przebyła
swego jcdTrruKa i Jla jego żony. Nie okazwwał 
im togo, gdyż rozsądek wzią* górę nad chciwo
ścią, ale stal się jt szcze bardziej małomównymi 
i zamkniętym w sobie niż di wniej

Zaraz po ślubie objęła Maiju zarząd domu ro
dziców' męża, 3 wszystko szło lej tąk składnie,

młoda gospodyń C:ęsto uważa ją za niedo- 
świauraoną, nie umiejącą nic, przypisejo jej chęć 
przepuszczenia wszystkiego, co ona z rakim tru
dem zbhrala 1 oszczędzi ta, a do czego ona nie 
przyczyniła się niczem. Synowa zaś radaby nic 
zwracać uwagi na teściowa, ponieważ iest ętarą

i nie m oi) rozumieć wymagań czasów dzisiej
szych. Skutek jest ten, że rady i wskazówki te
ściowej są w7 pogardzie, powstają swary, prowa
dzące do gniewów, gorę7czy i łez obustronnych.

YV iluż zresztą szczęśliwych rodzinach ‘/nikły 
spokój i dobrobyt wskutek niezgody między te
ściową a synową!

Na Koskeli tale nie było, ale, chociaż stara ko
chała i podziwiała Maiju, teść długo pozostawał 
wobec niej oziębłym. YV głębi duszy uznawał, że 
nie miał słuszności, chcąc przeszkodzić małżeń
stwu! syna, lecz duma nie pozwalała mu przy
znać się do tego otwarcie.

Wtem zachorował ciężko; wtedy to synowa 
pielęgnowali go, czuwając przy mm dzień i noc, 
gdyż matka nie miała dustatótjamych dł, a opie
ce służby nie chciała Maiju pozostawiać cho
rego.

Choroba przedłużała się. Już w pierwszych 
dniach raial ehoiy ochotę przeprosić synową, 
gdyż z każdym dniem poznawał lepiej jej szla
chetne serce i oddanie się, pełne poświęcenia, 
locz wstydził się tego, jak mu się zdawało, upo
karzając ogo kroku i okazywał saę wobec niej 
równie zimnym, jak dotąd.

Stan się pogorszył nieco i z&rowno pacjent- 
jak. otoczenie, przypuszczali że koniec jego jest 
bliski. 1’owncgo razu Maiju zasnęła ze zmęczenia 
i wyczerpania po kilku tygodniach pielęgnowa
nia cborogo. Ŷ tem on się ocknął i ze współezu 
ciem spoglądał długo na awmją młodą piclęgniar 
kę. Na twarzy jej widno b jłj : smutek i nadzwy
czajne zmęczenie. Zroztunuł, że on jest przy
czyną tego i że synowa w tak szlachetny sposób 
odpłaca mu jego oziębłość i niechęć. To go 
wyruszyła głęboko, zwłaszcza, że czuł, iż przyj

dzie mu przed Bogiem zdać rachunek ze swoich 
czynów i uczuć.

Wyrzuty sumienia poczęły go*ak dręczyć, żt 
załamywał ręce i cicho jęczał, chociaż uświada
miał sobie, że nie popełnił zbrodni, ale gorączka 
wprawiała go w stan większego rozdrażnienia, 
niż gdyby był w normalnym stanie zdrowia.

—  A«h, Boże, jakiż ze mnie zly człowiek! — 
wyrwało mu się głośno

Na głos ten zerwała się ze snu Maiju.
—  Ależ spałam twardo! —  zawołała. — Po

trzebujecie czego, ojcze? 2le się stało, że zasnę
łam —  i żyw7© jęła się krzątać koło ohorego, jal

dyby chcąc naprawić chwilową opieszałość.
— Niedobry był am dla ciebie, nie gnie wasi 

się o to na mnie? — pytał chory i iepewnyin
głosem. .

—  Ach, nie mówcie tak, nie baliście nudemrj 
wenie — nie rzekliście mi przeciiż marnego sł> 
-̂ -ą pospieszyła synowa z odpowiedzią, a zy 
zapełniły jej oczy. YYe łzach tych wyrażała się 
jej gorąca tęsknota do miłości, oraz budząca się 
nadzieja.

—  Byłem znany i nieczuły dla ciebie — szl> 
chał chory.

— Ale gdzież tam ObchoJziłmcie sie ze mni 
zawsze lepiej, niż zasługiwałam. Czernie jestem 
żebym miała prawo bj’ć niewdzięczną wobec 
was? Jestem przoeL-ż córką biednych komorni
ków, „ak ptaszę — nic wam nic wniosłam w don: 
a nigdy nie wyrziu ul iście mi tego. Przykro mi 
było, gdym się dowiedziała, że sprzeciwiacie :ą 
naszemu z,v*ią7.kovvi z powodu mojego ubóstw**, 
ale ustąpiliście 5 zapomniałam już o wszjstkicm,

C d. n.
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La v. ybr-cżu. nnamp îsikiem i w AjehaiigieliLu 
potężną bazę operacyjną. Ki 1 .

Obecny wyjazd 2  Wołogdy do Aralia o ta ei- 
gka jost zr.akiem. iż przyjdzie niebawem do jV- 
■wnn̂ o rozła»?a między koalicją a Racją. Ar- 
ołft ngloWt bowieftn jest stolicą nowej » Republi
ki Oceanu lodowatego*, a która oyo.rie- 
działa się po stronie ententy .przeciw rządom 
bolszewickim. Fakt, że tam właśnie przeniosła 
koalicya swoje poselstwa, dowodzi, iż w so
wiecie nowego państwa, zaimprowizowanego 
przez Anglię na wzór Ukrainy i w podobnym 
celu, upatruje koalicya jedyną wjdomą i legal
ną reprezentację Rosji, że zaiam odmawia 
tycb cech- rządowi bolszewików. Pętla', zarzu
cona z Syberyi i Mu emanu, coraz groźniej za
ciska 6ię nad rządem rewolncyi socjalnej.

Życie drplorriatów; koalicyjnych w czasie 
pobytu w Yvologdz:e opisuje wialnie epecyal- 
ny korespondent paryskiego >Jo4mialu«. — 
Twierdzi, że podobno przypadek sprowadzi! 
dyplomatów rosyjskich do Wołogdy, gdy, uni
kając zetknięcia się z  NienwamT opuścili Pe
tersburg. Wiadomo, co o tym przypadku my
śleć... Najpierw powiała nad Wołogdą gwiaździ
sta haga Stanów Zjednoczonych, a niedługo 
potem rp-zbłysło czerwone słońce Japonii. Nie
bawem pojawili się przedstawiciele Drążyli!, 
Syarru, Francy i, Wioch i Serbii, wreszcie nad
jechali i Chińczycy. Cicha mieścina prowincjo
nalna roztętniła się nagle ogrorrnem życiem, 
nabrała rozgłosu światowego. W stosunkach 
arcyprymitywnych trać!no bufo o pomieszcze
nie tylu niespodzianych gości, choć magistrat 
nic szrzedził brodów, by każdemu dogodzić.

.Po upływ >e niedługiego czasu zmienił się 
radykalnie wygląd miasta. Szyk paryskich toa
let, wprowadzonych przez panie z dyplomacyi, 
zaczął nadawać ton modom miejscowym, a her
baty ambasadora amerykańskiego, bardzo po
pularne 1 uczęszczane, wniosty nowy moment 
w życie towarzyskie poczciwych tyków wclo- 
coiłzkich. Ambasadorowi ammykańskiormi uda
ło się wyszukać najlepsze, "jakie można było, 
włesaksure. U metro też odbywały się regular
ne kenfWencye reprezentantów sprzymierz o- 
nych paii-dw. W gniacliu ambasady amerykań
skiej znalazły przytiYek Brazylia 1 Syaan, gdyż 
inaczej musiałyby urzędować na bruku. Ja 
pończycy ulokowali się na raty po różnych 
domkacn i przytulili do siebie Chińczyków.

Reszta, dyplomatów, nie znalazłszy pomie
szczenia, obozowała po cygańska w wagon a di 
kolejowych. W jednym i tym samym wagonie 
pomieściły sta roazmy potiów francuskiego i 
włoskiego. W przyległym znalazły się ieh biu
ra i poseł stu o serbskie. W wagonie jadalnym 
zgromadzili się wszyscy dyplomaci na wspólne 
pudiki Gdy tylko wypito kawę. sprzątano na- 
tyelimiast stoły, na których zjawiały sin maszy
ny do pisanki. Wśród szczęk u talerzy, gwizdu 
lokomotyw, nawoływań przesuwaczy -zasiadał 
do pracy p. Noulens, amliasacioi republiki fran
cuskiej. Być może, że w Archangielskd czeka 
iycłi panów wygodniejszy przytułek.

■ sE> » yt£. —
c y a  w śró d  d y p lo m a tó w  au g ie łsk lcL ", c o  o b ja w iło  
s ię  z a k a z e m  c g la ą z a n ia  w ia d o m o śc i o  ty m  n a j-  
itb w szy m  z n a c z e n iu  na d a le k im  W s c h o d z ie ,

W  o g ó le  k w e s ty a  ja p o ń s k ie j in te r w e n c y i  u ty 
k a  c ,ą g !e  w  r a tu u r y w a n e j n ie u fn o ś c i  ob u stro u -. 
n t j .  D o s z ło  d o  te g o , iż  w o js k a  ja p o ń s k ie  n ic  
m ia ły  d ż ta ła c  w  z w a r ty c h  s z e r e g a c h , le c z  b y ć  
ro z p ro sz o n o  p o  b o jo w y c h  fo m ia c y a c h  p o szcze
g ó ln y c h  k o rp u s ó w  a n ty s o w ic c k ic h . A k c y a  w o j
s k o w a  p rz ccrw  b o lszew ik o m , n ie  m a  w e d le  z a 
m ia ró w  e n te n ty  p r z y b r a ć  k s z t a ł t u  w ie lk ic h  0 - 
p e r a c y i  b o jo w y c h , le c z  z m ie rz a  d ó  te g o , b y  ro z 
p ró sz o n e , a  n ie ra z  n a w z a je m  z w a lc z a ją c e  s ię  
s ię  r o s y js k ie  ż y w io ły  o p o z y c y jn e  s k u p ić  p od  
je d n o lito m  k ie ro w n ic tw e m . S t ą d  s z a n u je  k o a l i 
c y ą  u p rz ed z en ia  a u t y ja t  o A k io  lu d n o śc i  S y b iru  
m a ją c  n a d z ie ję ,  iż z j e j  p o m o c ą  z d o ła  w targ nąć 
w  g łą b  R o u y i w ła ś c iw e j,  p o z y s k a ć  ta m  ż y w io ły  
u m ia rk o w a n e , o b a lić  rz ą d -b o ls z e w ick i, a  w s k rz e 
s ić  c a r a t .   ̂ ta, j

U d z ia ł J a p o n i i  m i?,! srsfcu  n a  ż y c z e n ie  A n g lii  
P d lo g a c  nh to m , iż  w y s ta w iła b y  g łó w n y  fcrzcS* s i ł  
w o js k o w y c h , d Y a ia ją c y c k  w s p ó ln ie  Z d rc b n c n ii  
o d d z ia ła m ’ w o js k  a n g ie ls k ic h , f r a n c u s k ic h  i  a -  
m e ry  h a ń s k ic h  Plam. t e j  z a w o a lo w a n e j S c e  troili 
o d rz u c iła  J a p o n ia ,  a  p o  d łu g ic h  p e i ir ą k t a c y a c h  
s ta n ę ło  n a  te m , iż  z d e c y d o w a n o  s ię  n a  „ p o k o 
jo w a  in w a z y ę “  W opólnenii w ic lld e m i "s iła m i, a  
p o d  k ie ro w n ic tw e m  Ja p o n i i .

T e r  o b ró t  p e r t  r a k  tacy i. n a k d a d a ją c y c h  n a  a - 
Ę C ty ty  ja p o ń s k ie  n a jd o tk liw s z e  w ię z y , w y w o ła ł 
w  p ra n ie  i  p a r la m e n c ie  żyw o  o b u rz e n ie . B y ć  
m o że, ż e  w ła ś n ie  w z w ią z k u  z o p o z y c ją  Ł r a -  

jo w ą , o ra z  m in im a ln y m ' w id o k a m i p o m y ś l-  
n y c b ło n ó w  s y b ir s k ic h  s to i  f a k t  n ie sp o d z ie w a 
n e j o k u p a c y i p ó łn o c n e g o  S a c h a lin t i  —  p o łu 
d n io w y  z y u k a ła  Ja p o n ia  t r a k t a te m  w  P o r le -  
m cm tli. O k u p a c y a  t a  m a  b y ć  p ła tn ą  -z g ó ry  n a 
g r o d ą  za r e z y g n a c ję  z  z a G ir  ów  n a  lą d z ie  s t a 
ły m . L e c z  t a  w ła ś n ie  m e to d a  a sy g n o w h n ia  r o 
b ę  z a l ic z e k  z a  p le c a m i in te re s o w a n y c h  d a je  
w ie lo  do m y śle n ia  i z in te iw e n c y i  ja p o ń s k ie j 
c z y n i s z a ra d ę , k t ó r ą  m o że n ie c o  le p ie j p c ja -  
śn ią  p rz y sz łe  w ia d o m o śc i. «  •

fj*'
Andrzej P r o n a s z k o ,  objął jaz swoja czyn- narodu1', pragnąłby swym wiasnym kosztbieżącego miesiąca ukończone. Kierownictw© 

wszystkich tych adaptacyjnych robót spoczy
wa w ręKach inżyniera' Krayńćzyńskicgo. —
Przedstawienia w odnowionej sali rozpoczną 
się w dniu 7 września, br.

Mięuzy innemi adaptacjami podwyższono 
podłogę na widowni i uzyskano w len sposób 
silny spadek ku sce-nie. Również na widowni 
urządzono 3 nowre otwory wentylacyjnej i 2 
elektryczne wentylacje, zamknięto boczny le
wy pasaż bramami, powiększono magazyny na 
parterze, oraz wybudowano kilka sal na garde
roby, wreszcie ugamteczmono na I piętrze nad 
magazynem nadoudowę sali prób.

Prace - prowadzone są bardzo inte.nzywnie 
nie tylko w dzień, lecz także wieczoiami.

DODATEK DROŻYŹNfAHY W KSIĘGAR
NIACH. Na podstawie uchwały gremium księ
garzy krakowskich, od dwóch tygodni doliczają 
we wszystkich tutejszych księgarniach do ra
chunku za pobrane książki 10-procentowy do
datek drożyżniany. Należy dodać, ze w czasie 
wejny ksiąild niepomiernie podrożały z powodu 
braku papieru i wielkich kosztów druku, to też 
powyższy dodatek jest nowym dalszym hara
czem, nałożonym an publiczność, krakowską. —
W handlach księgarskich zawiadomiono o tej 
najnowszej uc.hwralo podatkowej publiczność 
kartkami. Szkoda tylko, że się nic pytamro zgo
dę opoia-tlowanyek.

SKARGI NA CKLEB. Z wielu stron szerzą się 
skargi na. chich, sprzedawany w niektórych skle
pach mi^jskicli. Chleb ten jest sypki i gorzki ui
i nawet wójcune żołądki, przyzwyczajci e do J rozdaje „Fundaeya Domu Italskiego'1, Wiedeń,

/P iątek , 2 sierpnia 4 9iS. '

i wywieźć jak najspieszniej do Wrszwy —  tizjł 
'skawszy na to pozwolenie. Szczegółów odpO1 
wht5r.ii h db tycli zbiorów udzielić może di CzJ 
Iow; ki, dyroktor muzeum we Lwe-wic SpraWł 
przetrezu tych zbiorów do Warszawy i za bet] 
pieczenia ich na miejscu, z inicjatywy adtf' 
przys. B. Czaplickiego, z którym p Krosnow 
ski koresponduje w tej sprawie, zajęło się juta 
Towarzystwo opiki nad zabytkami przcszlościi 
dzięk któremu bogata kolekcja, wkrótce przg

. y J “ J T̂T* - - -

ncsci.
ZAMACH SAMOBÓJCZY WE LWOWIE. —

Onogdaj wieczorem w mieszkaniu swem przy ul.
Krasickich f. 7 Berta fc., licząca łat 13, pomocni
ca nandlowa bez zajęcia, w zamiarze samobój
czym truia się siibiimatein. Przed wykonaniem 
zamiaru napisała list do publiczności, w Którym, 
jako powód rozpaczliwego kroku, podaje skraj
ną nędzę. Do ulżenia tej nędzy', jako sierocie, 
nikt nie chciał podać ręki, nawet przełożeń?Mvo
izraclickiejigramy wyznaniowej, wity, nie mo- wk-zkna bidzie do Warszawy, 
gąc liczyć na pomoc ludzi i instytucji, postano
wiła zejść z tego świata. W końcu listu prosi pu
bliczność o zajęcia się jej zwłokami, za co dzię
kuje słowami: „Bóg zapłać"! Wezwane oogoto- 
wie ratunkowe odwiozło zrozpaczoną dziewczy
nę w stanie bardzo groźnym bo szpitala.
, ŻNIWA NA POKUCIU, które już się rozpo
częły', zapowiadają się na ogół słabo. Zimny' 
i mroźny maj, następnie suchy czerwiec, nie 
sprzyjały wzrostowi i rozwojowi zboża. Za ee- 
tnar pszenicy na pniu żądają 1.000 do 1.200 K.
Chłopi żną zboże na niewielu łanach dworskich
przeważnie za dv uruisty snop. ^ # . . . .

W dwóch majętnościach Kaj. Agopsowieza ^hukę i<i klucza uorąco oklaskiwano 3 p i ę ‘ 
koło Gwoźd/.ca wybuch, ł strajk rolny. Interwe-! k n e s i o s t r y  KI  P s a  za icn Tspauinłe prod

j u u Ir cyc gimnafiyczne, i T i l l i  L o n J  e nio 
zrówliHiie akirnbatki z psem. Prawdziwą z-ta 

gadką był M o t o p li 0 n o, •człowiek czy luli a,

• *!■ h OWO.-Clł
2  T e a t r s i  N o w e ic l .

Wczorajsza premiera w Teatrze 
dowiodła, że oyrełrcya nie szczędząc kosztów 
stara się postawie swój teatr na w  żynie iści* 
wielkomiejskie i. Program nn-dr-wyrwa; urwniA 
eony riz]M>C7,ęla w'csoła bawlcska' „Wszystko 
poj-ządku 5 pieriMszorzędnie grona przez dyr. ih 
łaziskiego,,.Zalewską, Didura i Jarszewskiego 
W części yaUeiocwej budził ogólny podziw A s- 
s a d, człowiek olbrzym, je irżrchodzący yrzcz

niowałj \roj;ko.

E 0  ś # i a t a .
ST YPENDYA po 400 K i zapomogi no 100 K a *«ba.ganF śmiechu wywkływał F l a n e r ,  eks 

!a Polaków', kształcących się w Wiedniu wr n a-: ęe^ry&wir żcnfwr.dl
ach uniwersyłeckich, sztukach i przemyśle,! części kt.bayelcm-ej ^ysiępowaii lńeerói

WT.nr.a A nd a K i t s r h m a i .  ae sweje. ni p io .
lU'-!, Boeiiia.rcgasse 25. j ten kam i wlesnsj kompnizycyi, przyjmowana cal 

Uertrała tu«ja™ cenie przez publiczność, .oraz L a t a j ]  
zaopa- r' o r-L a' w i ii s k i z wesołymi piosenkami i pc-ł-jj 

ny ni hnmo.ru nowym kinematografem r-v

isp^oczycy na Sscltslinie.
Kwesty a- Łntęi wency i japońskiej jest łami

główką, z którą oddawiu mozoli się opinii tu- 
-repejai-ta. Ni© chodzi tu już o interwencję na 
teatrze wojny europejskiej, zbęd’ią zupełnie, od
r ą !  Stany Zjednoczone z właściwą sobie forsą. 
Łan. i 1 Cnizmroły muion. 2  góra św;ełiue w tc- 
kwipo .mego wojska na. froncie Szmnpami. 
ChcJzi o interwencję ua Sybcryj o odbudowę 
frntu wscrdniego przeciw Niemcom. Tu z na
tury rzeczy jest Japonia Ctynnikleni najw-ę- 
eej powoła i.vm, ale i no i wie ce j opornym. Spa 
rzywszy s :ę no dośn iadcieniach pokoju w Shi 
nionasheiii (wojna z Ckiiyimjj i pokoju w Pcrtsir 
moaitli (wojna z Rosyą), guzie owuco tylokro
tnych zwycięstw odebrała jej Łazdrosna ezuj- 
ność dniionwcyi eurooejskiej i amerykaiiskioj, 
rie chce się Japonia wdawmć w nową, a płon
ną awanturę wojenna, bez pozytywnych gwa
rancji. Z ich udzieleniem nie kwapi się zaś koa
licya, powściągana, przez własne interesa i przez 
na te? ty  taYaszyngtomi.

Wytwarza się na tom tle arcy ciekawa, gra. 
'Japonia zbroi mę gorączkowo, w ślad za tem 
wylatują raz wD.z w.eści, k do interwencji g0 ' 
towa, iż na nią się zgadza, iż już wysadziła 
zuacŁue wojska we Władywostoka — a porem 
znów cisza. Za kuli-ami toczą się dalej targi 
o wynika znanym o tyle, iż eutenta zapewma, 
że T.-siysko ^oft na najlepszej drodze, io tylko 
czekać' a jwubwo wscho-łzącego słońca wda się 
czynnie w sjirawy rosyjskie.

W tę sielankę tuż tuż realizującej Się inter- 
wencyi wpadła, jak bomba wiadomość, iż Nip- 
pcsi nie ogląd ‘j re się na żjmzenia sprzym erzo- 
nych, aająi pótaą cna, rwy jaką dotąd ozę-ć Sa- 
dialinu, ]>rzy pomocy kilku dywizyj piechoty 
inarTnarakicj. W dotyciieza.;owych pert-rakta- 
cyach z entenui, nie było cłotą.1 mowy o t a 
ki e j interwencyi japońskiej. Stąd konstema-

Kraków, 2 sierpnia.
NABOŻEŃSTWO ŻAL03NE za duszę ś. o. 

Adama Asnyka, pieiwszego prezesa T. S. L. 
odbędzie się dnia^S bm o godz. 9 rano w ko
ściele OO Paulinów na Skałce, staraniem Za
rządu Glowncgo Towarzystwa Szkoły Ludowej.

WĘGIEL DLA KR \KOW A- Dzisiaj p<? P°- 
ludniu odbędzie się w Centrali handlów, j po
siedzenie członków krajowej komisji węglo
wej, na które ci cmnwiaji.ą hedzie także snrąwa 
przydziału większego kont)n,gentil węgla ćKa 
Krakowa. Imieniem miasta weźmie udział w 
zebraniu wiceprezydent Sart.

Sytuacja węglowa w mieście jest w dalszym 
ciągu bardzo przykra, dowozy są nieregularne 
i r. i e wy sta rezr, jąee, asygnat realizować n.e mo
żna. Dopiero po zaopatrzeniu kolei w weglel 
będzie mogła ludność cym  kią zaćpa trywać się 
w opał. - '• i u

TERENY WĘGLOWE. Jak  Myehać, spra
wa zaŁupna terenów węglowych na rzc- z gmi
ny krakowskiej nie postąpiła naprzód, gdyż 
jeszcze nie wezwano znawców dla wytanla 0 - 
t-iiui o iereuac-IV, zaoferowanych gminie do za
kuj na > (.‘-ii5- -
_ NOWE KOLEKTORY. Budowa kok która dc
„nicjdego w ostatnich czasach poruszała się bar
dzo powoli skutkiem trudności tecbnicznyeh 
przy przeprowadzaniu go przez ulice Madaliń- 
skiego. Obecnie doprowadzono go do uucy Bar
skiej. w Dębnikach i roboty idą w tempie sz)b- 
Słem. __

W najbliższych dniach rozpoczną się roboty 
około kol iktora na Alei Słowackiego. PoLoiy 
le przed wojną rozpoczął prywatny przediebior- 
ca, przerwał je w czasie wojny, a obecnie gmina 
prowadzić je będzie na własny rachunek.

REGULACYA MŁYNÓWKI. Wskutek u c h w a 
ły Rady miejskisj, w najbliższych dniach budo
w n ic tw o  imejskle rozpocznie regulację kanału 
rzeki Młynówki, który, skutkiem zatamowania 
odpływu drutami wojskowymi w czasie zamy
kania Krakowa, w cigu wojny uległ wielkiemu 
zabagnieruta, co szkodliwie wpływa na zdrowie 
mieszkańców domów, położonych nad rzeczką.

PROMOCA E. Stefan TI a k a 11 a, nadpom- 
uik 17 pułku sirzeców. z Rzeszowa, otrzymał na 
wszeclnutay Jagiełlonskiej stopień doktora, praw, 
zaś Józefat Anton: P ł o k a r z, rodem z Piątku 
w ziemi łęczyckiej, otrzymał stopień doktora 
filozofii.

Z 1 OWARZYSTWA NUMIZMATYCZNEGO.
Zebranie towarzyskie odbędzie aię w piątek, 
dnia 2 b. hi., o godzinie G wieczorem w Grand- 
hotelu. Mówić będzie dr Anton5 Ozubryuski na 
temat; „Kurza stopa na Wawelu".

ODNOWIENIE BUDYNKU TEATRU LUDO 
WEGO przy ulicy Rajskiej będzie 2  końcem

» 11 II l|H

rozmaitych namiastków, nie są w stanie gol
strawić. Pieczy wo, sprzedawane pokątnic w skle 1 BRAK ODZIEŻY W NIEMCZECH 
pikach, jest niebywale drogie, bochenek kosztu- j MĆlzkiżowa Rzeszy niemieckiej, dążąc do Hi 
j© 20 Ł  Irzenia robotników, zajętych produkcją mato-|ńJ M numoru nowym kinematografem sktuaM

1 TARG DZISIEJSZY należał z powodu żniw ryrdóW wójennych, w ubrania, zarządzil i z ter- nym. Teatr był, jak za.i3f.df wysprzc 5 my. B. T j
cło słabych, g łyź brakowało mash, sera., jaj, a Iminem do połowy iipca. dobrowolną zbiórkę mę | ----------------
nadto ziemni ików. Geny nabiał., z powodu ma kich gar.u tu rów'. Pomeważ zWihka ta nie wy-] yr w  ]ovode j- 70ft(JD0 3 0 0 .000,
kgo dowozu podniosły sio, za 1-i!ogram masła dala pożądanych rezultatów', pizedłuzono ją do 0„n ^ . k
płacono dzisiaj .46 K I  więcej. Dowóz ziomnia- i 1 r. ... im ; J  ibO.Ol-O tał. projpada ma U  .0 -  rrl
ku w ustał, tylko u przekupek można je było na
być w eonie po 2 K 5U li za kilogram. Tj lko ja
błek kompotowych i jarzyn dowieziono na targ 
w dostatecznej ilości. J .

I’o wsiach okolicznych c. ędroj? stale gromady 
przekupniów, którzy na miejscu wykupują od 
włości n wszystkie aityknly spoi) wcza, aby je

15 sierpnia, poczein, o ile i w tym terminie nie . v  . wnnnta-Jita. .. -  tal
"wplvnio jodan milion ubiorów, nastąpi pr;vmu- A <?u"VJr . ?' , / ' .  , , J  " w’ ?n?o * ■>’ .-.Jj) 
cowe ich zajęcie u osób, .ozp orząd ijaccb  do- ^ dn,af l 13. J. I4

itecaną ilością garderoby. Zr zadvg.tai.no: >- j ^  7 S ’
bowiązana są wezwać wszystkich do składania1 k  ?°- f  ;’ f  } 120 ~ **
deklarasyj o waloizo przysięgi. Na opornych • £  7.° c". ta . ^ «.<••
nałożono nadto dotkliwe kary, dicbod/.ące do -n  nds.aUoia 1 1 1 Kr eDy, , ,  KanrrauJiJ
roku więzienia i 10.000 marek grzywny. • ll '

Drugie rozporządzenie tego samego urzędu 
zawiesza rekwizycyę nad wszelkiego ro d z a ju

następnie sprzedać w mieście z zyskiem. To też 
ceny faktyczne nie mają nic wspólnego z korni-  ̂
soądo badania cen. j firankami i portyerami storami, Ksfeizami i Ł

DuRuŻKAftZE PRZECiW NOWEJ TARY p„ o I.ta nie znajdują się w mieszkaniach' pryi a- 
FIE. W sobotę, dnia 3 b. m„ o godzinie 6 po po- j-Aych i ni3 ta z tiulu, jodwabm lut półjedwatiu., 
łudniu. odbędzie się w sali Izby rękodzielniczej JUzyskano tą drogj zajiasy m a ją  być przeznaczo- 
zgromaćlzenio t  łaścicicli dorożek. Celem zgro !ne nr wę. ró-i materyj. .-o odzieży Siuźąc ych, 
madzenia je s t  protest przeciw ustanowionej no- Dt^4L:MENT CZASU. V. ieliae 1 gtoane 
wej taiytie dorożkarskiej w Krakowie. Dorożka
rze utrzymują, że z powodu ogromnych kosztów 
utrzymania koni, nie są w stanie stosować się 
do obowiązującej taryfy. ■ ; w-— -

m-
-w staio  w  N ie m cz e c h  o b u rz en ie , g d y  rząd  p o s ta  . ,
n o w ił p rz e p ro w a d z a ć  p >  W?, i a  fe ś c is łe ' r e w D y e ' (Artykuły w tyra ńziałe n it p w Soifzf ( i  K ^ k e y l

lim . 1 j» « jita r—

OtipowiedzGlny rednUcn 
K0.1STANTY SROKCWSKI. {

> 1 - Wydawca: ’ J .
1 R U D O L F  O S M A N * - - . .

P a s s S e s S a f f l ® .

domowe, celom najstrupulalniejszego uchwy
cenia. (rettloso Erfassung) wsgeikich zapasów, j 
zajetycii' przez państwo. Raz wraz zrywał aię] 
po łamach gazet lament o naruszanie mijmot-j 

• nlejszyeh juaw cbywatęjśkieh, a '  rym wiodłyj 
organa .agrarne, złorzecząc ńizędom kontrol-] 
njr.i i piętnując rzekome ich nadużycia. W od-’ 

■ powiedzi na to ogłosi! landrat obwodu Klewe 
'w NaWefm następujący komnihat: j
1 Przy rewizji pewnygo gospoaarstwa wlościau-' 
iskiego w obwodzie Kłowe znaleziono, 00 nastę
puje- 7 serów wagi 34 klg., 8 kip;, świeżego ma-

a - t  j s L a r i  to"a
w* •

j ' f “ t »- r

R.yś
najukochańszy synek

W ii? 2 M ś i
po krótkiej a ciężkiej flrerchiS, W trzeciej 
atataue żyć i, y-ąpą/ -m Pał« ani«. i  ®«rJ

r~rn, 1 * 1 1 1  r

Wyprowadzenie zwłok z dom a żałoby, przy 
ni. Wi6'.opoia pod 1. 15, na cmentarz kra
kowski, nastąpi w sobotę dnia 3-go b. ffi- 

o godziwe R pojioludnin.

ifenigowycb do 5 markowycti
Dokument to arcycickawy. \7ynika -zeń, 5*. 

i w Niemczech jrrzopisy rz.adowe i.-tniają dla 
,  rrodueea/w  robiiczych tylko po to, by je oh-

trzeba Wzmiapkowae, to, cj10gzjf.} a obcl odząe, dobijać je do cen iicli-
wiarskieh specjalną jeszcze taksą za ryzyko 
dostarczania, się po3 klucz. Dokuinent ten rzu
ca wsjHłlczośiiie światło i nu to, co u na3 fift-

z gotówki Ziminerspitza. O wypadku zawLalo- 
irńono żandarmeryę, która' Lozpoczęła energicz
ne dochodzenia.

Dla dokładności 
jest już drugie morderstwo, popełnione wr Uzys
kach w teg.JMC7.nym sezor ie

HENRYK MILLER, tenor oper. krakowskie;,.
wystąpi z szeregiem wlasnrch koncertów w ]oby się znaleźć pod »skramną* strzechą elił-^p 
Rabce, Iwoniczu, Rymanowie. Jasie, .rośnie,; dvfI_ j[;;p w ^przytulnym* dworku d z ie d z ic a ...
Nowym Sączu i  t. J . Na program złożą się n a ju -  
lubieńsze walczyki z  rn ijnoiY SZ ych operetek, 
oraz piosenki kabaretowe. Towarzyszy p. Mille
rowi d y r e k to r  Maryan Rudnicki, który n a d ro  
odegra szereg w Lisuyeh k o m p o z y cy  j.

y. p. PROF. DR JAN RACZYŃSKI. Ze Lwo
wa telefonują: Wczoraj po południu zmarł prof. 
uniwersytetu, dr Jan B a < z y ń s k i. speayali- 
sta chorób dziecięcych. Był on e«e*uony z cór
ką profesora uniwersytaiu Jagiellońskiego, s. p. 
dra Pareńskiego. Przed kilku miesiącami pojo- 
chał do .Taroslawda do chorej i tam został Wala
ły paraliżem. Sprowmdzono go do Lwowa i od 
tego c&flsa nie podniósł się z łoża boleści.

NOWY KIEROWNIK ARTYSTYCZNO-DE- 
KORACTJNY TEATRU MIEJSKIEGO WE 
LWOWIE, znany i ceniony arfysta-m&larz, p.

Pijr#szćTzsi!3.? »Hi tKDsbrfjni 
v łt i» lą c a  }^zr<.ie<n pjlsLim, nie- 
wiackim i rosyjskim. biefcrła  gteuo- 
rTslistka i fcncńiJterks, ponzuitnie 
DpowieTalsj posady w K ra k y ie , 
ewor.t. półćaiowe.zo rajęrie. Zfc*o- 

od „Psrfrkt- do lrura 
lizitnuiitów i oirlo srei trs*aao
tiupcnca, Kraków, u1, .Iłęiftftaa- 
i t i  l.*V. SCTJ J  3

p rz y jm u je  ti  ra n ia  e .  Ł s ^ s l j  
S k a le cz u a  5, i i  p. t t 7 t  e 3

’ font kókao za wyszukanie 
fz k ;n ;is k ta ia jr e e g o  się * 2 lut 
o pokoi, kuclini i przedpokoju eło- 
ae-znycb, z w wra-
toiTie luli Y/ Pcdgśrzu. Zgłoszenia 
pod .M a r * * ® ;' praytainie Adm’n. 
.h. R c 'o rT -“. 8341 "4 3

10- i o  s i r a
cb 13 h i l e  n ą k l  dam za wyszn- 

zaaie raierzkacia. skJadajaoeg-a J e  
z 4-ek InS 3-ek j ofcoi, kneini, 'a  
zienU, eJcktryesne oświetlenie (kn- 
sbwka p;az ’Yr , w ładnej dzielnicy 

Ẑ tosreaia poi A. 13& 
przybsuje A-ha n, „N. K c  -rmy^. 

8170 3 3

© € $ f § d i s i k
la t 83, b » i i ' 0  zdolny, p«smkn-e 
poeały, jalro ki rodnik więk-zcijo 
CŁkłaila b-.ndlowegj. Posiada 
wste-.hsircnna pratarkę fach'.vh. w 
kra,a i  zfwrar.ic*. Xffł'«*ont* pen 

" a a C E a "  do L k r a  zpłosz«ń M»- 
.'■ani Hnpezyca, L aków , cl. Ja- 
“ ieilońska 7. 8619

Zarzadca

lat 51, kawaler, rz -k a t., tcoicty- 
r nie i  praktycznie wykształcony, 
ł dł:r$oLetn»ą praktyką, poazakojfc 
posŁdT cd 1 września, dlg-łobzen/a 
do 5 sierpnia pod „Ea!ażU “ przyj 
u.nie A d rin istraw a rN. Reformy1*, 

8551

KaLiiyjski# ak cy jo s  2 i - 
g&raśsze w  ś iu rssy  

W ofsr}  posssfeagą

e 5«I«3S

możliwie z praktyką warsta- 
tową. Posada io  objęcia w 
Daikrótszym czasie. W poda
niach z odpis m świadectw, 
uprasza się o wymienienie 
warunków. 8481 3 3

Z B IO R Y  P G L S K .IE  W  P E T E R S B U R G U  Z
W .irs z a w y  d o n o c ią :

P . S ta n is ła w  K ro s n o w sk i, in ż y n ie r , w ła ś c ic ie l  
f d . r r k i  w Y ro łiów  p łó c ie n n y ch  i b ,iw c ln :a n v c h  
Rtiuyi, ztifnicS7.ka.Iy w Petersburgu ^ *y  ul. Pn- 
te in sk ifl-sk ie j N r.3 , p o s ia d a  b o g S te  zbiony, s k ła 
d a ją c e  s ię  /. g a łe r y i  o b ra z ó w  —  7 5 0  p łó c ie n  
i m ię d z y  k tó re m i z n a jd u je  G ę g a le r y a  g d a ń s k ic h  i 
p o rtre tó w ; k r ó lo tf  p c ls k ic h ) .  z g o b e lin ó w  b is to -  
l.y cz n y ch , s r e b e r ,  k r jr s z ta ló w , B i iw u  pa.sów  i 
ik a n łn  p o lsk c ii , n r n ń z m a ty k i, z b ro jo w n i, b ib lio 
t e k .  s i iy d ió w ,  im b l i  i  w y ro b ó w  c e n n y c h  z m e 
ta li  T -*eg ółei]y , ja k  tw ie rd z i p. K ro s n o n  k i , o k u 
ło  GGOO eg z em p ła i7 .y . Z b io ry  te , ja k  s ię  w y ra jta  
p. K ro b io W R k i w l is ta c h  sw y c h , m a ją c e  p .erw - 
sz o rz ę d n ą  e u r o p e jsk ą  a  p rz e d e w sz y stk ie m  p o l
s k ą  w a a to ść  i  „ s ta n o w ią c e  p o n ie k ą d  w ła sn o ść

Za ii n?zń ś. p. y ____

Francszka W6jcicViego
słuchacza II roku praw

z n ń irlo g o  w K ra k o w i©  w d niu  3  s k i n  a  i 
1 9 1 4  o d p ra w io n ą  z w ta u ie  w k c w i? iE  św  
K rz y ż a  w  p ’ą te k  d-nia 3  s ie rp n ia  br. o  g .

9-ej rano IwtiiJ
», -7 1̂ sza święte

Nitę;-y- n i którą zaprasza
n,i'* iJłufcŁ

!■ ■ ■ — — — 5—

RODZINA-

V4 f  <3/¥ a n 3 n sz m \^oil{i0C3
(5\tassc jg lasj 3 G/3 8 , J

n a iy c l imiast d o  wy, la u ia  z W ę g ie r . P , i i l e h * v c i  
ra c z ą  s ię  z w ró c ić  d o  M a rio  L e m . K r a k ó w , U©* 

teł. R o y .d  (m ię d z y  2 — 3 ).

bcchal-t-rka-h ilsrclttka z G-lWnią 
p ra k ty tą  ns. in c ą  w Kri-ko\r,e lab 
na p tow lnry i. Zę!o*icnia pod „Bu 
cbaiterka1* <k Biura J .  K cp cafi i 
Saloiu3iio?rej v  Ł rs to w is . fcacn 3 S

Poszukuje sie
do kapną lnu wydrimawienda ce- 
gialni, tarta! a , młyna, ccrzeini lub 
bron-ars, położonych bluko Btaiyi, 
by motna pcFro«rrdŁió kolejkę. Vo 
■tadnicy otCSytoa^a dobrą prowuyę. 
Zjpcaionia pod „Krzen.ysl przy kolek 
piryjm aje Admta. r N. ltefonny*. 

8328 2 3

O statn ia
UIL*Jt lf wti

Para-Acjo Nr 24.

1 Frcfil francusKi I wleskl
weiil g  ortatniego stanu

v: dsk! dpj podziałem
Canft K 1'62, i  przesyłką K 2. 
Do ceny doliorss uię 10%  

do .stek.

A k a d e m i k
rutyDowany korepetytor, spctyalista 
matematyki f fizyk), posznknje lek- 
cyj na wy jud wsaz lub od 1 yo 
wr« nią. ZgJoeiw k, pod „R. K.“ 
poste restante Tarnów. 8626 2 3

"iw.ini p n  .■ . BgMHSJ ■ as

M a s i a ż f s f l s a
mi id a, inteligentna, % ckokazonenJ 
kari -rai, peezukn,ie prywatnych 
rs nsaiów mb pielęgnca ania oborego. 
Wiadomo-C: al. iw. Tomaaza 1. 7, 
II piętro. 6611 3 3

znijdą naiycnmiast 
pod korzystnemi warankami 
w aptece Feldmana w Tarce 
nad Stryjem. 8624 3 6 14 2 3

inteligantn-J, licząca 25 lat, poszn- 
knje posady we dworze, najchę
tniej u wdowca lub kawalera. Zna 
się JosKonale r a  gospodarstwie 
podwórzowem i domowea, *eże i 
na siycin. ‘i  głoszenia po’ " .I . Bt< 
przyjmuje Admin. BN. Reformy'" 

8634 2 3

l l i i i j i i i l f
w "WLdowicaoIi, poszukuje ZCtłB*’  
t t o a  f a r m a c ji  r j i  w rz e is ta  b. r  

6639 3  3

K u p u j ą  g a i u e r c b s
c ę tk ą , używaną; płacę najw yżst* 
omy. Kopista) orespóndeztkę lo 
L- Sełunacsa, Kraków, oł. óze* 
ręka U 22. . ; . 1749 i i  2o

osoba w średnim wiokn, wdowa lub 
s ta rc a  panna, któraty sajęła się 
dzieckiem jednomiesięczcem na pro 
wincyi koL Kratow a. Zgłoszenia 
p rs jji  ujo Admin. „N, Rei''nnyM 
pod „ S ttin ic a t jo ń ń “. 8633 2 2

Z t o ! n a  e k s p e d y e i i t k a
z praktyką, potrzebna zaraz ao ma 
gazynu aparaRw t przyborów feto- 
giaftoanych i AaineAt, K.aków, ul. 
Szewski 1, 27. 8630 £ 5

0>
cńr

I f l

z ukończonym kartem rocznym han- 
dlewyn,, oraz egzaminem rządowym 
i  br ihaUeryi, poszukają tara* od
powiedniej posady w rnUioie lub
na pmwincyL Zgłoszenia wrr« z 
podaniem wgruntoów pod Helena 
B it Lw ic*, Harklowa, p. Skołyszyn.

8565 3 3

S?-,
e g  a

więlszego, czujnego. Zgłoszenia 
pod „ P i e s “  przyjmuje Admi- 
nistracya rNowej Reformy Y 

8SS8 4 )

P © S Z * f k n f Q

dziei°2awy
od 30 do 100 morgów w Galieyi, Ślą
sku lub Królestwie. Ztaosr:ui.&: 
Kordeokl, Kraków, u). W jgoda 3. 
Tl p)ot.ro. 8612 2 2

By?y legionista
inteligentny, młody, poszukuje mu. 
rarskiej roparacyi. Żgtoszen.a rod 
„Uej)ar4.cya‘‘ erzyjmuja Adminlair. 
JN. Reformy”, 8610 3 3

i 'L 1

MHmSj”, wl olny

* Sty er%
:  wss sJatWE 

obejmie posa lę lekarza fabrycztiego 
okręgowego i t. p. W arunet: re- 
kUmacya. Zgłot.zen: a pod M. 5 .  
przyjmują Łdmin. „K. Reformy* 

8554 i 5

z ogrodem, w Jii.sśiie lub w w‘ę 
Irszcj ir.ioj,co wośei przy kolei, żg!o- 
Bjeaia- KmlSia Wołoszceuk, Ruda 
Rożanieske 8603 -2 6

Kandydat adwo;<acki
Dr rraw , poozątkująoy bet prak
tyki sądowej, poszukuje posady k ó j 
cypienta na prowincji. Zgłoszcr’® 
” rodaciera warunków przyjmuj*

W illa murowana, ęrzr o i
pijucypalns; « y.idoaizns pijkńjbH 
do sprzedtuiia. Zgłoszenia nisen-u8 
z grzeczności twz.yjmnj.o Ksie :anm  
lJocbu!ań°ka Zakopano. 8620 2 1

i ogródki,■'tr’ w W ielkim Krako
wie, przy ulicy ks. Józefa, za ro
gatką, 96 minut pieszo ed tramwe- 
J - ,  nadająca się na interes przemy
słowy, do wydzierLwienia, ewen- 
tnpluie do sprzedania. B il 'sza w!a-
eomoóó: Kretów, ul. <w. Dertrud;
1. 7, u i ani Gńurhor, między godz. 
£ a- 4  o południu. . 8640 2 2

Namiastka eseaoyl udowej
tudrież Bacharyną słodzona namia
stkę cyt i y ny wysyła nwejska apte
ka M." P tscrka w łL  O-Irawie, 
Rynek. 8M 9

ti _ 
praktyk, la t 357 K rólew iąt żonaty, 
obecnie na posadzie, przyjmie po
sadę zarządcy od '  październ ka 
większego lub średniego majątku. 
Świadectwa * dużych majątków i 
bardzo chlebne. Rrticktnje r a  dłuł- 
szj pobyt, ńgioszcaia p ci ,2ltołny“ 
pr/Tjmuje Admiii. „N. Reformy*.

6309 6 5

100 koron
dziennego asrebfett można oJA 
gną.) przez .przedaż dozwolony^
« Austryi loaów na raty. ZgloBjy 
ma pod .Czarka Instytucya" VrCHt 
muje Administra.-Ta RsformJ ‘ 

8775 'S TO

złoto, yryroby srebrno, prawi** ^
1—._ - .- i I- i A n ri 4 T1 IT1 gil &kamienie, wszelkie antyki, 
po najwyzszycn cerach < 4 3 - ,  
n r t a l r ź  K i l c e r ,  uŁ  
sfłB  1. t®, otok magazynu b "  

7147 0 10

Z  T r e l a m i  L itc n r c łc ie j t  K r a lo w ie ,  n i, J a g ie B o f is k a
Usaćca ćr:;!:arni L. K. Gólżli*


